
Załącznik Nr 1

do Uchwały Nr XX/114/12

Rady Gminy Szczaniec

z dnia 27 czerwca2012 r.

PROTOKÓŁ Nr XIX/12
z sesji Rady Gminy Szczaniec

z dnia  30 maja 2012 r.

Pan Józef Starzyński - Przewodniczący Rady Gminy -  Otworzył posiedzenie XIX zwyczajnej sesji Rady Gminy Szczaniec, o godz. 1400. Stwierdził, że w sesji uczestniczy 12 radnych, co stanowi quorum, przy którym może obradować i podejmować prawomocne uchwały Rada Gminy.  

Na ogólną liczbę 15 radnych, na sesji obecnych było 13.

Lista obecności stanowi załącznik do protokołu. 

W sesji uczestniczyli:
- Pani Sekretarz - Beata Amrogowicz 
- Pani Skarbnik – Elżbieta Baranowska

- Pan Grzegorz Kardzis – Dyrektor PSP w Smardzewie
- Pan Jan Greczycho – Dyrektor ZS w Szczańcu
- Pani Maria Lewandowska – Dyrektor Gminnego Przedszkola w Szczańcu
oraz zaproszeni gości, lista ich obecności stanowi załącznik do niniejszego protokołu.

Do pkt. 2

Pan Józef Starzyński- Przewodniczący Rady Gminy Szczaniec -  przedstawił proponowany porządek obrad:
1. Otwarcie posiedzenia.

2. Przyjęcie porządku obrad.

3. Uchwalenie protokołu z obrad poprzedniej sesji.

4. Działalność Ośrodka Pomocy Społecznej na terenie Gminy Szczaniec.

5. Ocena stanu bezpieczeństwa publicznego na terenie Gminy Szczaniec.

6. Ocena działalności gminnych jednostek OSP.

7. Sprawozdanie z wykonania budżetu Gminy Szczaniec za rok 2011.

8. Podjęcie uchwał w sprawie:
- zatwierdzenia taryfy za zbiorowe zaopatrzenie w wodę na terenie Gminy Szczaniec oraz ustalenia dopłat do grup odbiorców usług wynikających z taryf za zbiorowe zaopatrzenie w wodę,

· zmiany uchwały budżetowej Gminy Szczaniec na rok 2012,
· zmiany Wieloletniej Prognozy Finansowej Gminy Szczaniec na lata 2012 -2020,
· wprowadzamy projekt uchwały w sprawie wyrażenia/niewyrażenia zgody na rozwiązanie z radną stosunku pracy.
        9.  Wnioski i interpelacje radnych.

      10.  Sprawy organizacyjne.

      11.  Zakończenie posiedzenia.
Pan Józef Starzyński – Przewodniczący Rady Gminy Szczaniec - chciałbym w tym momencie przypomnieć radnym o obowiązku wyłączenia się z głosowania w przypadku podejmowania uchwał mających związek z interesem prawnym radnego (art. 25a Ustawy z dnia 8 marca 1990r.o Samorządzie Gminnym). Proszę dodatkowo wszystkich zebranych o wyciszenie telefonów komórkowych na czas trwania obrad oraz nie prowadzenie rozmów telefonicznych w tym czasie. 

-   Czy do przedstawionego porządku obrad ktoś ma uwagi?

Pan Józef Starzyński - Proszę o przegłosowanie porządku obrad. 

     Kto jest za przyjęciem? 

     Kto jest przeciwny? 

     Kto się wstrzymał?

Porządek obrad został przyjęty jednogłośnie.
Do pkt. 3 

Pan Józef Starzyński – Przewodniczący Rady Gminy- Szanowni Państwo przystępujemy do podjęcia uchwały w sprawie przyjęcia protokołu z obrad poprzedniej sesji, proszę Pana Piotra Ambrożego o odczytanie treści projektu uchwały.

Pan Piotr Ambroży – zastępca Przewodniczącego Rady Gminy - odczytał treść projektu uchwały w sprawie przyjęcia protokołu z obrad poprzedniej sesji. 

Pan Józef Starzyński – Przewodniczący Rady Gminy- dziękuję, kto z Państwa radnych jest za przyjęciem projektu uchwały? Dziękuję. Kto jest przeciwny? Nie widzę. Kto się wstrzymał? Stwierdzam, że uchwała została przyjęta. 

Uchwała w sprawie przyjęcia protokołu z obrad poprzedniej sesji została przyjęta jednogłośnie.
Pan Józef Starzyński – zanim przystąpimy do następnych punktów oddaję głos Pani dyrektor przedszkola.

Pani Maria Lewandowska – dyrektor Gminnego przedszkola w Szczańcu -  chciałam powiedzieć, że w tym roku mija 20 lat odkąd nasze przedszkole powstało i w związku z tym, w tą sobotę o godz. 10.00 organizujemy piknik z udziałem pracowników przedszkola, wychowanków przedszkola, rodziców, dzieci i chciałabym wszystkich zaprosić na godzinę 10.00 do parku. Będzie można powspominać, obejrzeć wystawę, koncert w wykonaniu dzieci i absolwentów. Zapraszam wszystkich bardzo serdecznie, a w razie niepogody zapraszam do przedszkola.
Do pkt.4-7 
Pan Józef Starzyński – tematy omawiane były na komisji wspólnej, jeżeli radni mają jakieś pytania lub uwagi, to mogą je zgłosić.

Radni nie zgłosili żadnych pytań do tematów.

Do pkt. 8

Pan Józef Starzyński  - przystępujemy obecnie do podjęcia uchwał. Pierwsza uchwała w sprawie zatwierdzenia taryfy za zbiorowe zaopatrzenie w wodę na terenie Gminy Szczaniec oraz ustalenia dopłat do grup odbiorców usług wynikających z taryf za zbiorowe zaopatrzenie w wodę.

Pan Józef Starzyński – proszę pana Piotra Ambrożego o odczytaniu treści projektu uchwały.

Pan Piotr Ambroży – Z-ca Przewodniczącego Rady Gminy – odczytał treść projektu uchwały.

Pan Józef Starzyński – dziękuję. Kto z Pań i Panów radnych jest za przyjęciem projektu uchwały?, kto jest przeciwny?, kto się wstrzymał?

Stwierdzam, że uchwała została przyjęta.
Uchwała w sprawie zatwierdzenia taryfy za zbiorowe zaopatrzenie w wodę na terenie Gminy Szczaniec oraz ustalenia dopłat do grup odbiorców usług wynikających z taryf za zbiorowe zaopatrzenie w wodę została przyjęta większością 11 głosów, 1 głos wstrzymujący.

Pan Józef Starzyński  - przystępujemy obecnie do podjęcia uchwały w sprawie zmiany uchwały budżetowej Gminy Szczaniec na rok 2012.
Pan Józef Starzyński – proszę pana Piotra Ambrożego o odczytaniu treści projektu uchwały.

Pan Piotr Ambroży – Z-ca Przewodniczącego Rady Gminy – odczytał treść projektu uchwały.

Pan Józef Starzyński – dziękuję. Kto z Pań i Panów radnych jest za przyjęciem projektu uchwały?, kto jest przeciwny?, kto się wstrzymał?

Stwierdzam, że uchwała została przyjęta.
Uchwała w sprawie zmiany uchwały budżetowej Gminy Szczaniec na rok 2012 została przyjęta jednogłośnie. 

Pan Józef Starzyński kolejna uchwała w sprawie zmiany Wieloletniej Prognozy Finansowej Gminy Szczaniec na lata 2012-2020.

Pan Józef Starzyński – proszę pana Piotra Ambrożego o odczytaniu treści projektu uchwały.

Pan Piotr Ambroży – Z-ca Przewodniczącego Rady Gminy – odczytał treść projektu uchwały.

Pan Józef Starzyński – dziękuję. Kto z Pań i Panów radnych jest za przyjęciem projektu uchwały?, kto jest przeciwny?, kto się wstrzymał?

Stwierdzam, że uchwała została przyjęta.
Uchwała w sprawie zmiany Wieloletniej Prognozy Finansowej Gminy Szczaniec na lata 2012-2020 została przyjęta większością 11 głosów, 1 głos wstrzymujący się.

Przyszła na posiedzenie sesji Pani Krystyna Branicka – radna z Koźminka.

Pan Józef Starzyński – kolejna uchwała w sprawie wyrażenia/niewyrażenia zgody na rozwiązanie z radną stosunku pracy. Ja dostałem tę uchwałę dzisiaj, pani sekretarz nas wprowadzi do tematu, są dyrektorzy szkół, także nam wyjaśnią o co tu chodzi.

Pani Beata Amrogowicz – Sekretarz Gminy Szczaniec – jest to uchwała w sprawie wyrażenia bądź niewyrażenia zgody na rozwiązanie z radną stosunku pracy, taki obowiązek nakłada na państwa ustawa o samorządzie gminnym. Zacznę od tego, że sprawa dotyczy państwa koleżanki, radnej pani Wiesławy Sieńkowskiej, która w szkole w Smardzewie zatrudniona była od 1998 r. w wymiarze poniżej pół etatu, dlatego, że w macierzystej szkole w Sulechowie była zatrudniona na cały etat. Czyli jej głównym miejscem pracy jest szkoła średnia w Sulechowie, natomiast w Smardzewie od 1998 roku, co roku zmienia się angaż Pani Sieńkowskiej, ze względu na to, że te godziny języka niemieckiego były ruchome i dzisiaj tych godzin w arkuszu jest 8 i 8 godzin na chwilę obecną pani Sieńkowska ma. Z racji tego, że na rok  2012/2013, ze względu na oszczędności, które wprowadzamy i reorganizujemy jednak stanowiska pracy w jednej i drugiej szkole, tak żeby znalazły zatrudnienie osoby na pełen etat i żeby nie było sytuacji takiej, że wypłacamy olbrzymie dodatki wyrównawcze dla nauczycieli, którzy osiągnąć średnich nie będą w stanie. Pojawiła się sytuacja taka, że w arkuszu organizacyjnym na rok 2012/2013 w Smardzewie znalazło się tylko 5 godzin. Ze względu na to, że w Szczańcu z kolei na niepełnym etacie zatrudniony jest nauczyciel języka niemieckiego i jak najbardziej zasadne było wprowadzenie możliwości uzupełnienia pełnego etatu dla nauczyciela, który nie ma pełnego zatrudnienia w jednej szkole, uzupełnienie do pełnego etatu w drugiej szkole. Brakowało 2 godziny, więc na te 2 godziny w drugiej szkole organ prowadzący możne skierować nauczyciela. Zostały tylko przewidziane dla pani Sieńkowskiej 3 pozostałe godziny, które zostały. Te 3 godziny dla pani Sieńkowskiej to będzie dodatkowe wynagrodzenie, dlatego, że ona w Sulechowie jest zatrudniona na pełen etat. Zwiększamy jednej, żeby w po prostu w ramach nauczycieli mianowanych poziom średnich wynagrodzeń był wyższy, a jest to z racji budżetu gminy o wiele korzystniejsze. No i teraz okazało się, że pan dyrektor zaproponował zmianę warunków pracy, czyli umowy o pracę, zmniejszenie do 3/18 czyli tyle ile mógł zaproponować. Natomiast do tej pory, gdy pan dyrektor zaproponował te warunki na piśmie, to pani Sieńkowska nie podpisała zgody na wprowadzenie tych warunków, stwierdzając jeszcze, że potrzeba na to zgody Rady Gminy. Zgodnie z ustawą o samorządzie gminnym w art. 25 jest napisane, że rozwiązanie z radnym stosunku pracy wymaga uprzedniej zgody rady gminy, której jest członkiem. Rada gminy odmówi zgody na rozwiązanie z radnym stosunku pracy jeżeli podstawą rozwiązania tego stosunku są zdarzenia związane z wykonywaniem przez radnego mandatu. Chodzi o to, że tylko rozwiązanie, czyli tylko wtedy, kiedy wypowiemy nie warunki umowy o pracę, tylko w ogóle pracę, czyli zwolnienie tego nauczyciela, to wtedy wy państwo jako radni musicie wyrazić zgodę, żeby tego nauczyciela zwolnić. Sytuacja jest taka, że jeżeli pani Sieńkowska nie podpisała zgody na warunki, które zaproponował pan dyrektor, to konsekwencją tego jest to, że dyrektor musi w dniu 31 sierpnia z 3-cznym wypowiedzeniem rozwiązać z nią stosunek pracy, a żeby to było możliwe, to z kolei wy musicie wyrazić na to zgodę, stąd ta uchwała. My sugerujemy państwu czy to ma być zgoda, czy odmowa, natomiast chodzi o to, że to są tak naprawdę 3 godziny w tygodniu, gdzie my w tej chwili mamy dwóch nauczycieli języka niemieckiego na terenie gminy, gdzie ani jeden ani drugi nie ma pełnego etatu i tak naprawdę w przyszłym roku jednemu i drugiemu będziemy musieli powypłacać dodatek wyrównawczy.  Jeżeli skomasujemy te godziny pracy, czyli zbijamy je do pełnych etatów bądź pełnych etatów z jakąś godziną czy nadgodziną w tym momencie, to będzie całkowicie inna sytuacja. Tutaj dyrektor wyszedł naprzeciw oczekiwaniom tego nauczyciela i nie proponował rozwiązania stosunku pracy tylko proponował zmniejszenie z 5 godzin, które ma do 3, tak żeby inny nauczyciel w tej gminie miał pełne zatrudnienie. Natomiast niewyrażenie zgody, czyli odmowa podpisania przyjęcia tych warunków, które zaproponował dyrektor, skutkuje tym, że dyrektor będzie musiał rozwiązać z tą panią stosunek pracy, czyli tą umowę, którą ma od 1998 r. Natomiast konsekwencją dla radnych jest to, że wy musicie wyrazić na to zgodę, żeby dyrektor mógł 31 sierpnia z panią Sieńkowską rozwiązać stosunek pracy. To jest tyle z mojej strony. Uzasadnienie do tego, bo państwo będziecie głosować tak lub nie. Pierwsze uzasadnienie jest takie, że niestety, podjęcie takiej uchwały jest jak najbardziej zasadne. Natomiast w drugiej, trudno mi było znaleźć argumenty za odmową wyrażenia tej zgody, więc jeżeli państwo będziecie skłonni przychylić się do tego, by nie wyrazić zgody, to wtedy to uzupełnienie będziemy musieli tutaj zrobić. To jest już państwa decyzja. 
Pan Grzegorz Kardzis – dyrektor PSP w Smardzewie – powiem wszystko, tak jak było po kolei, od początku. Przygotowanie planu arkusza organizacyjnego planu pracy szkoły było w kwietniu. Wzięliśmy pod uwagę to, o czym mówiła przed chwilą pani sekretarz, czyli łączenie etatów z dwóch szkół, żeby na koniec roku nie trzeba było wypłacać tych dodatkowych wynagrodzeń dla nauczycieli, którzy nie osiągają średniego wynagrodzenia. Taka możliwość się pojawiła, że dwie godziny języka niemieckiego w naszej szkole mogliśmy przekazać nauczycielowi ze Szczańca, który miał godzin 16, żeby miał pełen etat, żeby nie trzeba było tych dodatkowych wyrównań wypłacać i dodam jeszcze, że te 2 godziny, to były godziny, które zostały przekazane szkole przez organ prowadzący. To nie były godziny, które ja mogłem przyznać ze swoich godzin dyrektorskich, to nie były godziny, które wynikają z ramowych planów nauczania, to były godziny, które już od iluś lat organ prowadzący przyznawał dodatkowo dla dzieci na naukę języka niemieckiego. Jedna godzina w jednej klasie, żeby dzieci miały obowiązkowy już od kilku lat język angielski i dodatkowo, żeby mogły mieć jedną godzinę niemieckiego w tygodniu i te dwie godziny po przemyśleniu postanowiliśmy przekazać nauczycielowi ze Szczańca. Poinformowałem panią W. Sieńkowską, przedstawiłem tą sytuację, powiedziałem, że te trzy godziny chcę zaproponować od września. Pani Sienkowska stwierdziła, że nie jest zainteresowana tymi 3 godzinami. Jeżeli mają to być 3 godziny, to w takim razie nie chce w ogóle tych godzin w szkole. To była tylko rozmowa, więc stwierdziłem, że przygotuję pismo, no bo muszę mieć to na piśmie i dzisiaj rano o godz. 9.15 przedstawiłem pani Wiesławie to pismo i usłyszałem od niej, że żeby dokonać takiej zmiany, czyli zmniejszyć ten wymiar zatrudnienia z 5 planowanych do 3/18 etatu, będę potrzebował zgody rady gminy i pani radna odmówiła przyjęcia tego pisma i podpisania. W związku z tym nie miałem wyjścia i musiałem złożyć wniosek do rady o wyrażenie zgody na zmianę warunków zatrudnienia. Tak jak mówiłem, nigdy nie było rozmowy z panią radną, że chcemy panią radną zwolnić ze szkoły, bo nikt o tym nawet nie wspominał. Była propozycja 3 godzin, tyle ile wynika z naszego planu nauczania. Taka była decyzja pani radnej i dlatego z takim wnioskiem się do państwa zwróciłem.
Pani Beata Amrogowicz  - ze względu na to, że ruch kadrowy w szkole trwa do końca maja i dlatego taka szybka reakcja. Myślę, że tutaj słusznie taka trafność decyzji pana dyrektora, że od razu skierował to do państwa, dlatego, że w czerwcu, czy lipcu byłoby już „po ptakach”. Taka jest procedura, każdy z państwa podlega tej ochronie i niestety tak to jest, że tę decyzję trzeba podjąć.

Pan Józef Wencel – radny ze Szczańca – szkoda, że nie ma osoby zainteresowanej.

Pani Krystyna Branicka – radna z Koźminka –bardzo  trudno jest podjąć decyzję bez kogoś, kogo nie ma.

Pan Józef Wencel – dzisiaj dyskusja i od razu uchwała jest przygotowana, jak potrzeba to jest od razu, a jak coś innego, to nie.
Pani Krystyna Branicka – wydaje mi się, że potrzebne byłyby jej słowa, co ona o tym wszystkim myśli, my chcemy to usłyszeć.
Pan Józef Wencel – mam pytanie do dyrektora, bo tutaj są dwie godziny, a reszta pójdzie w nadgodziny i ile te nadgodziny będą kosztować?

Pan Grzegorz Kardzis – to będzie nauczyciel ze szkoły w Szczańcu i jest taka możliwość o podwyższeniu pensum i to nie znaczy, że z tego tytułu będą jakieś nadgodziny. Przy łączeniu dwóch etatów nie ma nadgodzin, myślę, że tutaj pan Jan dokładnie wytłumaczy, bo to będzie dotyczyło nauczyciela szkoły w Szczańcu.
Pan Jan Greczycho – dyrektor ZS w Szczańcu – sytuacja jest tego typu, że tych godzin w Smardzewie będzie 5, jest tego typu sytuacja, że pracownik naszej szkoły, będziemy mieć w gminie tylko jednego nauczyciela języka niemieckiego, a te 3 godziny, które są teraz nadgodzinami zostaną włączone do pensum tego nauczyciela ze Szczańca. Nie będzie za nie żadnych nadgodzin, ale będziemy za nie płacili tak jak za każdą godzinę pracy nauczyciela, ale ma to wpływ na średnią, która wynika z karty nauczyciela, to jest sytuacja tego typu – myślę, że wójt to przedstawiał – biorąc pod uwagę nauczycieli dyplomowanych, to od września ma mieć 3100 zł wynagrodzenia zasadniczego, natomiast ta średnia, którą karta nauczyciela przedstawia, mówi o tym, że średnio nauczyciel dyplomowany ma zarabiać od września średnio 5000 zł., czyli te 1900 zł gdzieś trzeba znaleźć. W tej kwocie jest dodatek za staż pracy, to są motywacyjne, nagrody i nadgodziny. Jeżeli do zasadniczej kwoty doliczymy 20% dodatku stażowego, doliczymy średnio, chociaż z ustawy wynika 5% dodatku motywacyjnego, a jak doliczymy nawet 10% tego dodatku i ten nauczyciel nie będzie miał nadgodzin, to wychodzi na to, że przynajmniej 800 zł m-cznie nauczycielowi trzeba będzie dopłacić w styczniu, bo on tej średniej nie wyrobi. Do tej średniej miesięcznie jak podzielimy na nadgodziny, to wychodzi na to, że nauczyciel powinien mieć rzędu 3 godzin nadgodzin tygodniowo, żeby się zmieścił w tej średniej, która wynika z założenia Ministra Edukacji Narodowej. Jeżeli te 3 godziny, które zostały zagospodarowane i dostanie je nauczyciel języka niemieckiego, to ona zmieści się w tej średniej i już całościowo obniży dla tych kontraktowych, czy mianowanych. Godziny, które są przeznaczone dla jednego nauczyciela i „zlikwidowanie” – przepraszam, że tak powiem jednego nauczyciela w gminie powoduje, że koszty utrzymania szkół spadają, nawet jeżeli tego nie widać tak bezpośrednio. Jeżeli mamy nauczyciela, który jest na niepełnym etacie, no to jego średnia jest dużo mniejsza, natomiast na pełnym etacie też już jest inaczej i są pewne oszczędności w tym waszym budżecie. Do pani radnej nie było tak, że zwalniam panią, bo daję tej drugiej pani te 3 godziny, tylko była propozycja, dajemy 2 godziny, żeby uzupełnić, natomiast pani może te 3 godziny prowadzić, ale ze względu na nasz ruch kadrowy w oświacie, nie ma innej możliwości,  bo my musimy tutaj działać, albo przyjmuje ten ruch służbowy, albo nie. Przepraszam, że mówię, o osobie której nie ma. Z naszej strony dyrektorów, to są sprawy organizacyjne, te budżety nasze planowaliśmy, mamy wgląd do nich i świadomość jakie one są. 

Pan Grzegorz Kardzis – ja jeszcze dodam, że gdyby nie ta sytuacja dotycząca 5 czy 3 godzin nie dotyczyła nauczyciela, który jest radnym, to nauczyciel dostałby pismo, że proponuję zmianę  warunków pracy i nauczyciel musiałby podjąć decyzję czy przyjmuje czy nie, a jeśli nie, to wie, że od 1 września tych godzin dla niego nie będzie i sam rezygnuje z pracy. 
Pani Beata Amrogowicz – musicie się państwo wykazać pewną odpowiedzialnością, patrzeć na sprawy mniej emocjonalnie. 

Pan Józef Starzyński – szkoda, że pani Wiesi nie ma.

Pan Grzegorz Kardzis – sytuacja miała miejsce dzisiaj i w czasie tej rozmowy usłyszałem od pani Wiesi, że sesja jest dzisiaj o 14-tej. 

Pani Krystyna Branicka – idźmy dalej, jak dzisiaj zgodzimy się i nie będzie pani Sieńkowskiej, to jak pan to będzie chciał załatwić?

Pan Jan Greczycho – może ja odpowiem, to będzie w etacie, będzie jeden nauczyciel ze zwiększonym pensum.
Pani Krystyna Branicka – a finansowo?

Pan Jan Greczycho – finansowo gmina na tym zyska z jednego względu, pani Sieńkowska jest nauczycielem dyplomowanym, a pani de Roover jest nauczycielem kontraktowym, czyli już mamy niższą stawkę za te godziny, a po drugie, dopłata dla tych nauczycieli będzie mniejsza, fundusz socjalny również będzie niższy. 

Pani Krystyna Branicka – a jeżeli chodzi o nasze dzieci, to która lepiej uczy?, bo nasze dzieci idą w świat.

Pan Grzegorz Kardzis – która lepiej uczy, to trudno porównać, dalej wracamy do tego, że to są 3 godziny języka niemieckiego, które pani Sieńkowska miała mieć, miały to być 3 godz. W klasie 6 –tej, dlatego, że te dzieci miały od początku z panią Sieńkowską ten język i żeby mogła je do końca mieć. Nauczycieli ciężko ocenić, jeżeli ja znam tylko panią Sieńkowską, a pan Jan zna tylko panią de Roover. Jeżeli ktoś zadałby pytanie dlaczego pani de Roover nie odchodzi, a te godziny dać pani Sieńkowskiej, no to dwóch etatów nauczyciel już mieć nie może, bo wyszłyby dwa etaty razem z nadgodzinami, więc stąd ta sytuacja.
Pan Józef Starzyński – na pewno źle wyszło, że nie ma pani Sieńkowskiej i to będzie głosowanie bez niej, ale musimy przegłosować i podjąć decyzję. 

Pani Beata Amrogowicz – może pojawić się taka sytuacja, że pani Sieńkowska dogada się z dyrektorem i nie będzie żadnego problemu, ale to jest jej decyzja. Natomiast państwo musicie określić swoją wolę.

Pan Wojciech Karcz – składam wniosek, żeby zrobić 5 minut przerwy.
Zarządzono 5 minut przerwy.
Po przerwie.

Pan Józef Starzyński – przystępujemy do podjęcia uchwały w sprawie wyrażenia/nie wyrażenia zgody na rozwiązanie z radną stosunku pracy. 

Pan Józef Wencel – ja mam wątpliwości, bo pani Wiesia nie ma tej uchwały w ręce i nie wie, że coś takiego będzie głosowane na tej sesji.

Pani Beata Amrogowicz – porządek obrad został poszerzony o tą uchwałę, skoro pani Sieńkowskiej nie ma, to trudno.

Pan Józef Wencel – ale pani Sieńkowska nie wie o tej uchwale.

Pani Beata Amrogowicz – ale radny jest zobowiązany do brania udziału w sesjach.

Pan Józef Starzyński – jeżeli to będzie źle zrobione i źle przegłosowane, to uchylą nam tą uchwałę.

Pan Kazimierz Sołtysik – radny ze Szczańca – mam pytanie do dyrektora, dzisiaj nie podpisała tej uchwały, czy ona musiałaby to podpisać czy nie?

Pan Grzegorz Kardzis – nie musi przyjąć tego, nie podpisać tego. Przekazałem to pismo pani Sieńkowskiej i powiedziała, że nie podpisze tego bez zgody rady, bo według niej musi być zgoda rady na zmianę warunków pracy.

Pan Józef Wencel – jest obowiązek, żeby uchwała była parafowana przez radcę, a ona nie jest parafowana.

Pani Beata Amrogowicz – uchwała jest konsultowana z radcą prawnym, radca prawny jest u nas raz w tygodniu, a w tym tygodniu niestety jutro, jest zaakceptowana.

Pan Józef Starzyński – jeżeli to będzie nieprawnie, to nam ją uchylą.

Pan Józef Wencel – jest w statucie zapis, że każda uchwała musi być parafowana przez radcę prawnego, proszę głosować.
Pani Beata Amrogowicz – a ja jeszcze raz powtarzam, że uchwała została sprawdzona przez radcę prawnego i jutro jeżeli pan chce możemy się spotkać z radcą prawnym, gdyby radca był dzisiaj postawiłby parafkę.
Pan Józef Starzyński – proszę pana Piotra Ambrożego o odczytaniu treści projektu uchwały.

Pan Piotr Ambroży – Z-ca Przewodniczącego Rady Gminy – odczytał treść projektu uchwały.

Pan Józef Starzyński – dziękuję. Kto z Pań i Panów radnych jest za przyjęciem projektu uchwały?, kto jest przeciwny?, kto się wstrzymał?

Stwierdzam, że uchwała została przyjęta.
Uchwała w sprawie wyrażenia zgody na rozwiązania z radną stosunku pracy została przyjęta większością 8 głosów,  2 głosy przeciwne, 3 głosy wstrzymujące się.

Do pkt. 10

Pan Józef Starzyński – w okresie międzysesyjnym nie wpłynęły żadne wnioski ani interpelacje radnych.

Do pkt. 11

Pan Kazimierz Sołtysik – bardzo niepokoi mnie sprawa stanowiska i postępowania pana doktora naszego. Zgłoszone były dwie sytuacje, które analizowaliśmy wspólnie. Chodziło o pogryzienie przez psa dziecka, mam na aparacie zrobione jakie są siniaki i krwiaki i prośba była pana Józefa, aby ta osoba zgłosiła się do lekarza i została zaszczepiona. Je konsultowałem tą sprawę pod względem, czy ten pies był zaszczepiony czy nie, pies ten był zaszczepiony, ale był to krótki okres i pan Józef prosił, żeby była interwencja lekarza. Ta osoba się zgłosiła, a pan doktor obojętnie d tego podszedł, stwierdził, że nie ma takiej potrzeby. To nie jest pierwsza sprawa, kiedy lekarz obojętnie podchodzi i ja miałbym prośbę, abyśmy sprawdzili jak można zmienić lekarza, bo naprawdę, to co się dzieje obecnie w naszym środowisku odnośnie opieki medycznej, to jest kpina i to nie jest sytuacja tylko z psem, ale inne też miały miejsce. Są sytuacje, że pani aptekarka musi zmienić lek na coś innego, to może są mocne słowa, ale trzeba się nad tym zastanowić. Były zaskarżenia od osób, do których doktor przyjechał, ale wyprosili go ze względu na stan jego.
Pan Józef Starzyński – musielibyśmy poprosić na którąś sesję lub komisję pana doktora.
Pan Kazimierz Sołtysik – idąc do doktora, trudno jest dostać skierowanie do specjalisty, bo stwierdza, że nie ma takiej potrzeby.
Pan Wojciech Karcz – ja uważam, że jeżeli taka sytuacja się zdarzyła, to osoba, która uważa, że została niewłaściwie potraktowana powinna napisać skargę. W tej chwili bazujemy tylko na jakiś informacjach. Za znam sytuację z Gminy Torzym, gdzie, aby dostać się do lekarza, to trzeba na tydzień naprzód się rejestrować, a u nas na razie nie ma takiej sytuacji, mam odmienne zdanie. Dziwię się, że ktoś jeżeli miał taką sytuację, to nie zgłosił tego.
Pani Beata Amrogowicz – mam propozycję dla państwa, jeżeli jest taka potrzeba, to możemy zorganizować taką komisję i zaprosić tu pana doktora, możecie państwo zrobić wywiad w terenie i zapytać o niepokojące sygnały, a na tej komisji je przedstawić. Może dzięki temu się coś zmieni, a jeżeli nie, to można zastanowić się nad zmianą.
Pan Józef Wencel – mam pytanie do dyrektora, słyszałem, że są jakieś reorganizacje w szkole, że ludzie są zwalniani, dlaczego nie są zwalniani ci, co mogą przejść na emeryturę, tylko ci, co nie mają środków do życia? Czym się pan kierował zwalniając tych ludzi?

Pan Jan Greczycho – są dwa zwolnienia, zostało wręczone zwolnienie pani Kurowskiej i Pani Lachowskiej. Pani Kurowska –już w zeszłym roku się mówiło, że będzie likwidacja tej świetlicy. Ze względu na  zmiany na stanowisku dyrektorskim, wójt tą świetlicę niejako reanimował, no i rozglądaliśmy się gdzie jeszcze panią Kurowską umieścić, ale nie ma. Godziny świetlicy zostały skalkulowane, tak jak zostały skalkulowane, nie ma godzin i otrzymała pani Kurowska zwolnienie. Natomiast druga pani Lachowska, to jest nauczycielka języka polskiego. Są 42 godziny języka polskiego w szkole. Są dwa etaty języka polskiego, tj. 36 godzin i pozostaje 6 godzin na 1 etat i trzeba było jednego nauczyciela zwolnić. Przeanalizowałem intensywnie efektywność pracy, wszystkie panie 3 są samotne, wszystkie są mniej więcej tego samego stażu pracy i mają mniej więcej takie samo wykształcenie. Nie ma takiego czegoś, że ktoś odstaje od tych standardów, przeanalizowałem sprawy związane z wynikami egzaminów i inne. Tak jest, jeżeli ktoś pracuje z innymi ludźmi, a szczególnie z dziećmi, po tegorocznej obserwacji i analizie poprzednich lat wytypowałem panią Lachowską do zwolnienia i wręczyłem jej zwolnienie. Te osoby zostały wytypowane do zwolnienia ze względu na ilość godzin zmniejszającą się w szkole. Zresztą nie wiadomo czy to nie są ostatnie zwolnienia, bo w przyszłym roku będziemy mieli uruchomione jeszcze dwa oddziały pierwszej klasy gimnazjum, a w przyszłym roku jak będzie, to trudno powiedzieć, dlatego, że w klasie 6-tej mamy 26 osób, w tym roku ze Smardzewa do Szczańca przyszło 5 osób, a 10 poszło gdzie indziej, nie wiem czy taka tendencja utrzyma się i większość wybierze sobie inną szkołę i może się okazać, że będzie jeden oddział gimnazjum. Natomiast tutaj ilość godzin, która jest zmniejszyła się całościowo i nie dla wszystkich starczyło i dlatego zapadły takie, a nie inne decyzje. W piątek będę dokładnie tłumaczył to w sądzie pracy przed panią Kurowską, 20 czerwca przed panią Lachowską i jeżeli moje decyzje były niewłaściwe i nie poparte konkretnymi powodami i dowodami, to ta sytuacja zostanie rozwiązana na korzyść nauczyciela i będzie przywrócony do pracy, ale mam tego świadomość. Szczegółowo nie mogę mówić o sprawach szczegółowych tutaj na gremium, bo nie ma tej osoby, bo mogę zahaczyć o sprawy takie, które osoba by sobie nie życzyła.
Pan Józef Wencel – a czy są osoby z tego grona, które nabyły już prawa emerytalne?

Pan Jan Greczycho – jedna, to jest emerytka, to jest nauczycielka fizyki, natomiast czynni nauczyciele nie nabyli praw emerytalnych. Jest jasno powiedziane, że kobiety nabywają prawa emerytalne w wieku 60, a mężczyźni w wieku 65 lat.

Pan Józef Wencel- ale niektórzy mają nabyte prawa.

Pan Jan Greczycho – karta nauczyciela mówi wyraźnie, że jeżeli nauczyciel w roku szkolnym skończył 65 lat, to z końcem roku szkolnego należy rozwiązać z nim umowę o pracę i przechodzi na emeryturę i to jest jedyny zapis.

Pan Józef Starzyński – nauczyciela powinno oceniać się wg wyników.
Pan Jan Greczycho – ja już dzisiaj mogę powiedzieć na temat sprawdzianu, którego wynik dostałem w zeszłym roku, a tegoroczny sprawdzian wypadł jeszcze gorzej jak było w zeszłym roku. Jest to dla mnie osobiście też, bo miałem nadzieję, że w jakiś sposób uda się nauczycieli jakoś zachęcić do pracy, żeby ten wynik podnieść, ale teraz mam dwa miesiące na opracowanie strategii nie zachęcenia, a zmuszenia nauczycieli do pracy. Nie jestem człowiekiem, który pomyśli dzisiaj i od razu to robię, ale w przyszłym roku mam nadzieję, że jak się spotkamy tutaj za rok, to przekażę państwu, że ten wynik nie jest gorszy, a lepszy.

Pan Józef Starzyński – ja myślę, że jeżeli ten poziom w naszej szkole by się podniósł, to dzieci ze Smardzewa nie uciekłyby do szkoły do Świebodzina, a rodzice się obawiają. Rodzice jadą do pracy do Świebodzina i zabierają dzieci.
Pan Wojciech Karcz – ja byłbym daleki panie Józefie od stwierdzania tych wyników, bo my nie jesteśmy władni i nie wiemy jakimi kryteriami się kierujemy. Boli mnie i powiem to publicznie, pięknie wyremontowana szkoła, Orlik i taki patriotyzm dla gminy, że dzieci uciekają do Świebodzina? I my na to spokojnie patrzymy i przyklaskujmy jeszcze, bo rodzic jedzie do Świebodzina i dziecko zabiera ze sobą?
Pan Józef Starzyński – ja nie przyklaskuję, ale mówię tylko, że jeżeli tutaj mielibyśmy lepsze wyniki.
Pan Wojciech Karcz -  panie dyrektorzy jacy uczniowie idą do Świebodzina, bo słyszałem, że to jest szkoła wybrańców?
Pan Grzegorz Kardzis – jeszcze jak ja tam pracowałem, to było dużo dzieci i mieli ustalone zasady np. średnia 4.0 i zachowanie bardzo dobre, ale teraz nie ma takiego wyjazdu. 

Pan Jan Greczycho- nie chcę nic mówić, ale byłem na spotkaniu z rodzicami w Smardzewie i matka jednego z dzieci mówi, że dziecko tak zdecydowało, że idzie do Świebodzina, to jest zachwianie pewnych proporcji. My nie jesteśmy w stanie działaniami administracyjnymi zmusić kogoś do przyjścia do nas. Będziemy się starać inaczej zachęcić, tym bardziej, że dojazd jest, opieka, pewien nadzór. No wiem wyniki są jakie są, ale to jest sprawa nauczycieli i trzeba zrobić wszystko, żeby ich zachęcić do podnoszenia wyników.
Pan Kazimierz Sołtysik – proponowałbym, aby zajęcia dodatkowe były bardziej wszechstronne, bo patrząc nawet na obchody Dni Ziemi Szczanieckiej, to parząc na zaangażowanie szkoły, to jednak nauczyciele którzy mogliby coś wnieść i przedstawić coś, to zaangażowanie jest zerowe. 

Pan Jan Greczycho – dziękuję za informację i ja też mam swoje obserwacje i z częścią ich się podzielę, a resztę zostawię sobie do pracy. 

Pan Józef Wencel – chciałem się dowiedzieć, bo słyszałem, że pani Kurowska wygrała sprawę w sądzie i jest zasądzona pewna kwota i  gmina nie chce jej wypłacić i na jakiej podstawie nie chce wypłacić?
Pan Jan Greczycho – była to kwestia zatrudnienia, bo stanowisko moje było o tyle różne od stanowiska pani Kurowskiej, że podała mnie do sądu pracy. W sądzie pracy była decyzja, że pani Kurowska jest zatrudniona w szkole na stanowisku nauczyciela mianowanego. Przedłożyłem apelację do sądu okręgowego i wyrok sądu był taki, że pani Kurowska jest zatrudniona na stanowisku nauczyciela przez mianowanie i nie już nauczyciela informatyki, a nauczyciela. W związku z tym pani Kurowska zwróciła się o to, że chce 8 godzin tygodniowo nadgodzin, dlatego, że pensum nauczyciela jest 18 godzin, a pensum wychowawcy  świetlicy jest 26 godzin, czyli 8 godzin różnicy. Zwróciła się o wypłacenie jej tych nadgodzin czyli 8 godzin tygodniowo razy 40 zł. za każdą godzinę. Jest stanowisko sądu najwyższego, że żadne nadgodziny się nauczycielowi z tego tytułu nie należą i na razie nie mam na to żadnej odpowiedzi.

Pan Józef Wencel – ale nie ma pani Kurowska żadnej kwoty zasądzonej?

Pan Jan Greczycho- nie. Był taki czas w listopadzie, że proponowałem pani Kurowskiej ugodę, że przywrócę ją na te 18 godzin, ale pani Kurowska się nie zgodziła, bo stwierdziła, że jej to nie odpowiada, bo chciała coś tam więcej. W listopadzie miałem o pół roku jak teraz w maju i dlatego moje decyzje byłyby inne teraz aniżeli w listopadzie czy we wrześniu. Nie ma żadnego wyroku sądu, że pani Kurowskiej należy wypłacić jakieś pieniądze. 
Pan Józef Starzyński – proponuję sesję absolutoryjną na 27 czerwca i komisję na 13 czerwca.

Do pkt. 11

Pan Józef Starzyński  - wobec wyczerpania porządku obrad posiedzenie XIX zwyczajnej sesji uważam za zamknięte. Sesję zakończono o godz. 15.30.

Protokół sporządził:




Przewodniczący Rady Gminy

Mirosława Dudek




       Józef Starzyński
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